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Wychodzi w KŃrakewie 

codziennie o godzinie 8'/ę rano, wyjąwszy Poniedziałki i dm 
następujące po świętach. 

: Cone: 

w rakowi miesięczna 6 złp. — kwartalna 15 złp. 

wnAJU kwartalna razem z przesyłką pocztową 5 sir. io. k. 

Przedpimnmęw 

przyjmuje się w Księgarni JózEra Czucua przy Głównym 
Bynku Me 458 

Pieniądze przesyłają się franco pocztą wprost do BIÓRŁ 
EXPEDYOYI CZASU wyraziwszy na kopercie: „pronn m o- 
racyjne pieniądza” 
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Uwagi płynące z danego przez nas w Nrze 
266 obrazu rezultatów istnienia i działalności 
w mieście naszóm szkoły Technicznej, Są nader 
liczne, i prowadzą do bardzo prostych konkluzyj. 

Co do uwag: ograniczymy Się do przytocze- 
nia celniejszych tylko i powimy, że zdaniem na- 
szóm, potrzeba skłaniająca w roku 1833 Trzy 
Dwory protegujące Rpltą Krakowską, do zapro- 
wadzenia w mieście Krakowie Instytutu "Technicz- 
nego, istnieje do dziś dnia, dwakroć może więk- 
sza aniżeli nią była wtedy; i jeżeli wówczas wy- 
magała założenia podobnego Instytutu, to dziś 
wymaga utrzymania go I rozwinięcia nawet ile tylko 
można. Wzrastająca zkażdym rokiem frekwen- 
cya młodzieży do szkoły 'Techniczućj, jest tćj 
prawdy najlepszym dowodem. Jeżeli przed 20 
laty w gospodarstwie wiejskićm, a dawał się już 
czuć brak sposobności, nabycia potrzebnych w tym 
zawodzie wiadomości; jeżeli przed 20 laty, kie- 
dy się jeszcze nikomu u nas nie śniło, żebyśmy 
kiedy mogli jeździć kolejami żelaznemi, lub ko- 
respondować za pośrednictwem drutu z całą nie- 
mal Europą, i to w kilka najwięcćj minut, jeżeli 
już wtedy powtarzamy, a starano: Się zaradzić 
brakowi ludzi, technicznie usposobionych, którzy- 
by w urządzeniu i wydoskonaleniu środków ko- 
munikacyjnych owćj epoki, skutecznie działać mo- 
gli; to w dzisiejszćm położeniu gospodarstwa 
wiejskiego, w obec dzisiejszego postępu i upo- 
wszechnienia wynalazków, podstawiających prze- 
mysłowi i ruchowi nowe zupełnie warunki w miej- 
sce dawnych, brak ten: sposobności naukowego 
kształcenia się do zawodu gospodarskiego, wię- 
céj jak kiedy indzićj uczućhy się dawał; i suit 
nieczność sposobienia w zakładach publicznych 
jak najwięcćj technicznie usposobionych ludzi, sta- 
4a się dziś pilniejszą, aniżeli nią była kiedykol- 
wiek. Jeżeli dawnićj właściciel ziemi mógł być 
obojętnym na to, czyli mu ziemia 4 lub 10 pro- 
centu przyniesie, to dzisiaj jest stan inny, I W0- 
bec zmienionych z gruntu warunków gospodarstwa 
wiejskiego, żaden właściciel ziemi nie utrzyma 
się i nie będzie mógł egzystować, jeżeli nie bę- 
dzie umiał sam jakim przemysłem ztego kawałka 
ziemi, na którym siedzi, najwyższy ile być mo- 
że procent wydobyć. Jeżeli dawnićj, młodzież 
nie mogąca się pomieścić w sądownictwie, woj- 
sku lub administracyi, nie poświęcająca się wre- 
szcie stanowi duchownemu lub medycynie, znaj- 
dowała jeszcze zawsze, jakiś przyzwoity kawa- 
łek chleba, i rodzaj utrzymania, bądź w własnym 
domu, pomagając niby rodzicom do dopilnowania 
gospodarstwa, bądź na dzierżawie, bądź wresz- 
cie na respekcie u jakiego przyjaciela lub dobro- 
dzieja, to dzisiaj wszystkie podobne, dawnićj nie- 
zmiernie łatwe i nieryzykowne spekulacye, prze- 
padły raz na zawsze; dziś dzierżawa, zamiast 
być jak dawnićj, w większej części szlachecką 
zabawką, stała się bardzo ryzykowną spekula- 
cyą, w którą ten tylko zapuszczać się może, co 
do gospodarki technicznie 1 praktycznie jest uspo- 


; : ia połączyć zdolny jakikolwiek 
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przemysł rolniczy, co jéj aż 
wieczora, ciężką i niezmordowaną pracę poswię- 
cić może; dziś rodzony ojciec nawet nie może i 
nie powinien dawać dorosłemu Synowi jeść za 
darmo; dziś wreszcie, błogosławione czasy res- 
pektowych minęły, bo nie ma nieledwie takiego 
pomiędzy nami, coby się do siedzenia u drugie- 
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ko jeszcze, siedzieć u kogo tak dało. Dziś więc 
téj młodzieży, która się ani wsądzie, ani w rzą- 
dzie, ani w wojsku, ani w kościele, ani w me- 
dycynie pomieścić nie może, która się na dzier- 
żawę puszczać nie ma albo chęci albo fun- 
duszu, i która oprócz tych zawodów nigdzie ka- 
wałka chleba zarobić nie ma widoku, dziś po- 
wtarzamy, otwiera się dla takićj młodzieży 0)- 
szerne jeszcze pole powodzenia w technicznym 
zawodzie, i dziś młodzież ta może być zawsze 
jeszcze bardzo użyteczną krajowi, sobie zaś sa- 
méj zaszczytny kawałek chleba zapewnić, jeżeli 
się poświęci handlowi i przemysłowi, jeżeli się 
wykształci na inżynierów, fabrykantów cukru, 
doskonałych garbarzy, budowniczych, architektów 
itp. i jeżeli do wykształcenia się na to wszystko 
będzie miała ułatwioną sposobność. 
Sposobnością tą jest istnienie i utrzymanie w kra- 


ju, w stanie ile można najbardzićj kwitnącym, | 


instytutów podobnych, jakim jest szkoła techni- 
czna w Krakowie. Im doskonalćj podobne insty- 
tuta będą urządzone, im będą liczniejsze, a tém 
samém dla młodzieży mnićj zamożnćj i niebę- 
dącćj w stanie podejmowania dalekich podróży, do- 
stępniejsze, tém pewniej cel ich założenia i u- 
trzymania zostanie osiągniętym , tém większem ist- 
nienie takie i utrzymanie dla prowincyi naszćj bę- 
dzie dobrodziejstwem ; i takie też względy i takie 
rzekonanie, prowadzą nas do konklużyi , że u- 
trzymanie, a zatćm nowa organizacya szkoły te- 
chnicznćej w Krakowie, jest już dziś żywotnym 
dła miasta naszego i całćj zachodnićj Galicyi py- 
taniem. i 

Zapowiedziana u nas organizacya szkoły re- 
alncj, tojest szkoły będącćj dzis przygotowaw- 
czą do właściwćj techniki, ani tego pytania 
nie rozwiązuje, ani potrzeb większości galicyj- 
skićj ludności , potrzeb dość pod tym względem 
powszechnie jawiących się nie zaspokaja. W pro- 
wincyach przemysłowych, jak pp, w Austryi, 
Szląsku, Czechach i Morawie, zaprowadzenie i 
utrzymanie szkół realnych, odpowiada zapewne 
potrzebom tćj ludności, którćj dzieci naukom ści- 
słym nie oddają się. y prowincyach bowiem 
wspomnionych, ukończenie Szkoły realnćj wystar- 
cza po za sy części dla młodzieży uczącćj się , do 
zawodu do jakiego jest przeznaczoną, i młodzież 
ta ukończywszy szkołę realną , albo się poświęca 
rękodzielnictwu , albo handlowi, grubszemu wresz- 
cie przemysłowi, jakoto tkactwu, sukiennictwu 
itp. (bo w szkole realnćj. może się rzeczy wiście 
do tego wszystkiego jak należy usposobić) albo 
też chcąc się zupełnie technicznie wykształcić, 
idzie do Wiednia do MStytutu politechnicznego, 
bo Wiedeń nie jest dla nićj daleką ukrainą, bo 
zresztą jest dosyć zamożną, żeby do Wiednia 
jeździć i tam nauki pobierać mogła. 

Inaczćj atoli mają Się "zeczy w kraju naszym. 
Urządzenie u nas samó) tylko szkoły realnćj, 
nie zaradzi żadnćj naszej potrzebie, ani żadnej 
niezaspokoi , bo Kraków 1 Galicya są krajem rol- 
niczym, ale nie przemysłowym i rękodzielniczym, 
poświęcający się przeto pomiędzy nami gospo- 
darstwu wiejskiemu i jakiemu bądź wyższemu tech- 
nicznemu zawodowi, nie znajdzie w szkole real- 
nej tego, co do wykształcenią jego jest potrze- 
bne; a nie znalazłszy; musi się albo zrzec dal- 
szćj nauki, albo podejmować do jéj znalezienia 
podróż do -Wiednia lub za granicę , którćj na- 
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go na respekcie nie kwalifikował, gdyby się tyl- | kładowi nie każdy podoła. Dla tego też Śmiało 
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Przyjmują się 

OGŁOSZENIA, ROZPRAWY ODEZWY wszelkiego rodzaju. 
DONIESIENIA literaczie, księgarskie, handlowe, przemysłowe 

rolnicze itp. 
UWIADONIENIA tyczące się sprzedaży, kupna, dsierżaw itp. 

Ba epłaią 
od wiersza patytowego sa jędnoragowe umieszczenie po 8 gr. 
następne pe 3 groczb — s dozłatą 10 krajcarów za każdą 
publikacyą na stepe! rządowy. 
Ri1rzty 

siefrankowana nisprzyjmują się, wyjąwszy od stałych lub 

«zanych korespondentów. 
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powiedzieć można, że zredukowanie istniejącćj 
obecnie w Krakowie szkoły technicznćj , do szkoły 
tylko rćalnćj, i zwinięcie lub przeniesienie gdzie 


bądź wyższych technicznych kursów tego insty- 


tutu, pozbawiłoby */ części młodzieży w nim 
uczącćj się, sposobności kształcenia się naukowo 
do zawodu głównie rolniczego, i z tego uważa- 
ne stanowiska , byłoby prawdziwćm nieszczęściem 
dla kraju. 

Wszakże, jak dotąd nie wróży nic jeszcze, 
oprócz jedynćj zapowieści organiz :cyi szkoły re- 
alnćj, tak smutnego wypadku. Owszem hojność 
W. Rządu, który instytut techniczny w ostatnich 
czasach bardzo kosztownemi obdarzał darami, a 
na odbudowanie z gruntu nowo spalonego gma- 
chu, żadnych nieszczędził kosztów, każe wnosić, 
że W. Rząd zna dokładnie całą wagę utrzyma- 
nia pomiędzy nami podobnego instytutu, kiedy tak 
wielkie do jak najprędszego otworzenia w nim 
kursów, czyni ofiary; o tych więc ofiarach, a mia- 
nowicie o gmachu szkoły technicznćj, kosztem 
skarbu zupełnie nowo i z gruntu wyrestaurowa- 
nym, powiemy słów kilka w następującym i osta- 
tnim artykule. 


Eśorespondencya Czasu. 
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+- W radzie ministrów odbywają się teraz częste po- 
siedzenia w celu ostatecznego rozpoznania różnych pro- 
jektów do praw, które przedłożone będą przyszłemu sej- 
mowi. Dzienniki zamieszczają w tym przedmiocie różne, 
częsiokroć przeciwne sobie wiadomości. Nie powtarzam 
ich, bo dosyć będzie czasu mówić o projektach tych 
w swojćj porze, po otwarciu Izb. Tyle tylko na teraz 
nadmieniam, że zamierzane reformy będą wystósowane 
w duchu frakcyi ministeryalnćj p. Manieuffia, który w ga- 
binecie ma większość członków za sobą. Nie mniemam 
aby dla tego p. Westphalen, minister spraw wewnętrze 
ny.h, z gabinetu wystąpił. Mówiono także o wystąpie- 
niu ministra finansów, p. Bodelschwinga, z powodu, że 
nie mógł się zgolzić na podwyższenie budżetu, którego 
się ministrowie oświecenia, handlu, a najusilnićj minister 
wojny, domagali. Zdaje się, że rzecz na tém stanęła, że 
ministrowie handlu i oświecenia cofnęli swoje żądania na 
korzyść ministra wojny, pomimo ogromnego budżelu, który 
ministeryum to corocznie pochłania i nadzwyczajnych fun- 
duszów, które od czterech lat idą na jego rachunek. U- 
trzymanie charakteru militarnego i pierwszego rzędu pań- 
stwa kosztowniejszćm jest bez porównania dla Prus, niż 
dla któregokolwiek z czterech innych państw tegoż rzędu. 

Stojąc w drugim rzędzie, Prusy byłyby daleka zamoż- 
niejszemi. Każda kryzys europejska zmusza kraj ten do 
nadzwyczajnych wysileń, po za któremi, jeśli pomyślny 
skutek ich nieuwieńczy, niemasz ratunku. Dla tego też 
żadne państwo nie pragnie tak pokoju w obecném poło- 
żeniu polityki europejskićj, jak Prusy; lecz ponieważ inne 
państwa się zbroją (?) niemożna dziwić się ministrowi wojny, 
że i on dla uzupełnienia uzbrojenia, którego stan w cza- 
sie pamiętnćj mobilizacyi był nienajlepszy, żąda nanowo 
podwyższenia budżelu. Że go Izby bez szemrania u- 
chwalą, nie można wątpić. Wszakże Żadnemu ministe- 
ryum nie było tyle potrzebnóm zwiększenie budżetu, ile 
ministeryum oświecenia, kióre najmniej ze wszystkich 
jest uposażone i nie jest w stanie słusznym i koniecznym 
potrzebom kraju, czy to w pomnożeniu „lub zwiększeniu 
naukowych instytutów, czy w slósowném wyposażeniu 
nauczycieli, mianowicie wiejskich, zadosyć uczynić. Lecz 
i tą razą broń wzięła pierwszeństwo, a kto odgadnie, jak 
będzie w latach następnych. 

Znów rozchodzi się tu wiadomość, że poselstwo fran 
cuskie doręczyło lutejszemu gabinetowi depesze odnoszące 
się do kwestyi cesarstwa we Francyi. Zapewnienie 0- 
koju i przyjaznych stosunków, oraz zaspakajające objaśnie- 
nia względem najbliźszćj przyszłości, mianowicje wzęlę- 
dem skutków nowćj zmiany rządu we Francji, aia 
mają treść rzeczonych depeszy. Podobna notyfikacya 
miała być do wszystkich dworów europejskich | 


Wszystko mówi za tóm, że pomiędzy państwami półno- 
enemi panuje zupełna zgoda co do polityki mającćj być 
zachowanćj w obec nowego gabinetu francuzkiego, i 
w tym względzie artykuł „Korespondencyi uustryackićj* 
może być podobno uważany za program postępowania 
trzech północnych dworów. Kwestye teryloryalne i ty- 
tuł Napoleona III. dadzą zapewne powód do pewnych za- 
strzeżeń z ich strony, zanim nowy cesarz uznanym zostanie. 

Na kolei wschodnićj pomiędzy Bydgoszczą a Czczewem 
w bliskości Czerwinka zdarzył się temi dniami przypa- 
dek, że lokomotywa z kilku wozami pociągu wybiegła 
z kolei I z wysokości 15 stóp zwaliła się na dół i za- 
grzęzła prawie zupełnie w błotnistym gruncie torfowym. 
Trzech tylko ludzi straciło życie, podróżni, których było 
tylko 30, ocaleli, poiukłszy się nieco. Przyczyna tego 
nieszczęścia niewiadoma, domyślają się, że się w miejscu 
tém szyny opuściły, co się na tćj kolei już kilkakrotnie 
zdarzyło, zapewne z powodu, że ją zbyt spiesznie budo- 
wano. Mówią, że znaczna część kolei tćj, ulegnie rewi- 
zyi, i użycie jéj będzie na pewien czas wstrzymane. 

Jutro obchodzone tu będą uroczyście imieniny królo- 
wćj, mianowicie w licznych instytutach dobroczynności, 
którym królowa liczne Świadczy; łaski.  Zapowiedziane 
także są we wszystkich teatrach uroczyste przedstawienia, 
a duchowna muzyka w niektórych kościułach. — Bawi tu 
także od kilku dni owa familia afrysańska, którą wam 
korespondent hamburski z pewnćm uniesieniem nad pię- 
knościami kobi8ł niedawno temu opisał. De gustibus non 
est disputandum, ale gdyby nie wzgląd, że to cudzo- 
ziemcy aż z Afryki, policya byłaby ich odrazu, z powo- 
du nieprzystojnego w wielu względach przedstawiania się, 
wyforówała. 

Mamy znów deszcz i słotę; przymrozek trwał tylko 
dwa dni; dziś się ma na przemianę. Zmienność ta tem- 
peratury zły wpływ wywiera na stan zdrowia. Choroby 
piersiowe i płucowe, obok zwyczajnych katarów, bardzo 
liczne i niebezpieczne. Cholera zawsze w tym samym 
stosunku. Na prowincyi jednak, jak w Prenzlau, bardzo 
się gwałtowną okazała. I w Księstwie dotąd panuje. 
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Polowanie w Fontainebleau, pokazało zgódę i za- 
żyłość L. Napoleona z księciem Napoleonem. L. Napo- 
leon przychodził często do ks. Napoleona rano i poufale, 
i mając go około siebie, de Paryża powrócił. Lord Cow- 
ley udał się tylko do Fontainebleau dla pożegnania L. 
Napoleona przed swoim odjazdem do Anglii. L. Napoleon 
wrócił wczoraj do St. Cloud około godziny 3éj z poľu- 
dnia. Wieczorem około godziny Sćj przejechał przez 
bulwary paląc cygaro, w karecie czterokonićj, eskorto- 
wanój przez dragonów, do Opery komicznój, która dała 
dla niego uroczyste widowisko. Kilku gamenów biegło 
około karety, krzycząc: niech żyje Cesarz! Wkrótce L. 
Napoleon ma pojechać na polowanie do Compiègne. — 
Wiadomość o wypędzeniu z Montevideo jenerała Urquiza 
zrobiła tu niejakie wrażenie dlatego, że jenerał ten na- 
śladując L. Napoleona, zrobił coup d'Etat, Urquiza zo- 
stał wypędzony w skutek spisku wojskowego, na czele 
którego stał jenerał Pinto. La Patrie doniosła wczoraj, 
że Urquiza potrafił wrócić znowu do władzy. Czy to jest 
prawda? niewiadomo. 

Znacie już trzy manifesta ogłoszone z okazyi cesar- 
stwa: przez komiteta emigracyjne i przez hrabiego de 
Chambord. Manifesta te ogłosił sam Monitor i słusznie, 
bo zrobiły one niedobre wrażenie. Manifest hr. Cham- 
bord obraził fuzyonistów dlatego, że niezrobił im żadnćj 
koncessyi. Manifesta zaś emigracyjne, szczególnićj re- 
dagowany przez Wiktora Hugo, niepodobały się dla ich 
szumnych wyrazów, przypominających książeczkę pod ty- 
tułem: Napoléon le petit. Manifest hr. Chambord był 
rozrzucany w licznych egzemplarzach po całćj Francyt, 
szczególnićj w Wandei. Z tego powodu powstała żywa 
agitacya w Nantes. Dla uspokojenia jej, prefekt miejsco- 
wy musiał aresztować redaktorów dziennika Espérance 
du peuple i sam dziennik zawiesić. Dzisiejszy Monitor 
poświęcił temu manifestowi dość obszerny artykuł, w któ- 
rym wykazuje nicość opozycyi emigrantów i hr. Cham- 
bord, jako przeciwnćj woli Francyi. Artykuł Monitora 
wyraża się bardzo oględnie o hrabi Chambord, dla nie- 
obrażenia legitymistów, na których w znacznćj Części 
dzisiejszy porządek rzeczy spoczywa. W tym samym 
przedmiocie ogłosił le Pays artykuł podpisany przez p. 
Granier de Cassagnac. Artykuł ten jest obelżywym dla 
republikanów i socyalistów, a oględnym jak artykuł Mo- 
nitora dla hr. Chambord. Dzienniki opozycyjne mało co 
powiedziały 0 manifestach. Debaty zamilczały; Union | 
rozgniewała się, Że Monitor ogłosił manifest hr. Cham- 
bord obok manifestów emigracyjnych; Siècle zganił ma- |: 
nifesta, a natomiast zachęcił obywateli do głosowania, 
W Paryżu zbliżające się głosowanie na cesarstwo, nie- | 


która wiele tutaj umysły zajmuje. Niejaki Móris, niegdyś 
kupczyk w Bordeaux, dziś milionowy spekulant a główny 
akcyonaryusz dziennika łe Pays, natchnięty przez rząd, 


spłacił po prostu akcyonaryuszów Constitulionnela i Sa- 
mego Vórona, którego pozycya od czasu kłólni Z rzą- 


dem o p. Granier de Cassagnac, była bardzo fałszywa 


Mćris kapi! akcye Constitutionnela wartujące 3000 fr., 
po 4000 fr. i dał szczodre wynagrodzenia dyrektorom 


dziennika. P. de Morny dostał 500,000 fr. wynagrodze- 


nia. Vóron zaś odebrał z różnych tytułów okoio 900,000 
fr. Mćris, uważając dziennikarstwo jako prostą entrepry- 


zę finansową, która na tradycye i opinie. ma zwykle ma- 
ło względu, dał dyrekcyą dziennika le Pays panu Gra- 
nier de Cassagnac, a dyrekcyą Conslitutionnela panu de 
la Guerronnićre. Mówią, że Mćris myśli o kupieniu in- 
nych jeszcze dzienników, jak ła Presse i le Siècle, i że 
tym sposobem rząd przejdzie w posiadanie znacznój czę- 
ści organów publicznych. 

Pieniądz jest dziś w Paryżu główną dźwignią, każdy 
teź myśli o pieniądzach. Pomyślność giełdy bogacąc wie- 
lu, daje powód w towarzystwach do rozmów o bajecznóm 


zbogaceniu się ludzi znanych w świecie paryzkim. P. de 
Morny przyszedłszy do 10ciu milionów majątku, ma żar- 
tować z wszelkich godności, nawet z prezesostwa sena- 
tu. Ale pieniądz dzisiejszy ma politykę przeciwną Rot- 
Z tój przyczyny założony został pod Foul- 
dem, a pod nazwiskiem Société Genćrale du crédit mo- 
bilier, bank nowy, który przy pomocy rządu, ma starać 
się o zdetronowanie Rotszylda w królestwie finansów. 
Bank ten będzie za”ożony z 60ciu milionami, ale będzie 
mógł wydawać obligacye w summie 600 milionów. Przy 


szyldowskićj. 


tak potężnych środkach, walka Foulda z Rotszyliem bę- 


dzie ciekawą. Fould będzie reprezentować cesarstwo, a 
Rotszyld orleanizm. Rotszyld jest w istocie orleanistą. 


— W tych dniach odbyło się u hrabiego Derby ze- 
branie 250 ministeryalnych członków parlamentu, na któ- 
rem naczelnik gabinetu przedstawił przyjaciołom swoim 
program jego polityki, Times w bardzo gwałtownym ar- 
tykule powstaje na to zgromadzenie. „Chcą Anglią wy- 
prowadzić w pole, obowiązkiem jest naszym ostrzedz ją 
o tém.“ Nazywa dalój protekcyonistów koteryą spiskowych. 
„Czas jest, mówi, aby lud raz skończył z klikami, i przer- 
wał spiski kastowe, Chce on używać swojego prawa, i 
znać swoje interesa, chce wiedzieć co się dzieje dla nich, 
lub przeciw nim. Protekcyoniści wystawiają sobie, że 
mogą na sekretnćj konklawie stanowić o losie narodu, 
ale tak nie jest. Naród chce, aby wszystko co spraw 
publicznych dotycze, było jawne. Wszystko co powie- 
dziane było na schadzce Downing-street będzie musiało 
być powtórzonem uroczyście, na publicznćj widowni pra- 
wodawstwa*. 

Tak więc Times wrócił do swojéj pierwotnój opozycyi 
przeciwko gabinetowi Derby. Dzienniki radykalne, libe- 
ralne i reformistowskie z równą występują zaciętością — 
Mocya pana Villiers niewątpliwie zapalczywą wywoła 
walkę. 

— Wybór jenereła Franklina Pierce na prezydenta 
Stanów Zjednoczonych Ameryki zapadł większością, ja- 
kićj od zawiązania się Stanów niebyło przykładu. Miał 
bowiem za sobą 27 stanów i'246 głosów w kolegium 
wyborczem; jenerał Scott otrzymał tylko 42 giosy, 
z czterech Stanów. W roku 1848 jen. Taylor otrzymał 
głosy 15 stanów w liczbie 163, a jenerał Cass, z tyluź 
stanów, 137 głosów. 

W miejsce zmarłego Webstera, mianowany został se- 
kretarzem Stanu spraw zagr. p. Everett b. członek kon- 
gresu, późnićj gubernator Massachussets i minister peł- 
nomoeny w Londynie. 
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Jest on za roztropny, aby się ztóm dzisiaj głośno wyda- 
wał, ale synowie jego i Żona wcale się z opinią nie 
kryją. Rotszyld wspólnie z bankierami, na których zwykł 
dotąd wpływ wywierać, zatrzymał się w połowie prze- 
wyżki giełdowćj i ganił ceny dzisiejsze, kiedy Fould na 
czele silnćj kompami spekulantów, par ciągle podwyżkę 


Wiedeń Ż1 listop. Wczorajsza Koresp. austryacka ' 
pisze: „Telegraf ważną dziś podał wisdomość z Fran- 
cyi. Tak często powtarzana wieść o redukcyi armii 
francuskićj sprawdziła się. Stan jéj rzeczywisty zmniej- 


i ma ją przeć jeszcze dalój, zamierzając zrównać kredyt 
londyński z paryzkim. Wspierając Foulda, rząd po skoń- 
czonóm głosowaniu na cesarstwo, ma ogłosić różne de- 
kreta korzystne dla giełdy, mianowicie dekret o konwer- 
syi renty 4%, na 3°/%. Tym sposobem rząd omyli znowu 
spekulantów, którzygwidzieli upadek giełdy po inaugura- 


cyi cesarskićj. 


Lord Holand, przybyły wczorajfz Londynu do Paryża, 
przywiózł wiadomość, że ministeryum torysowskie upa- 
dnie, i że lord Landsdowne, lord John Russel, a nawet 
może lord Palmerston przyjdą do władzy. Listy odbie- 
rane przez Anglików bawiących w Paryżu, donoszą, Że 
w angielskich salonach mowa tylko o napadzie Francuzów 


na Anglią. 


Kapitan artyleryi marynarskićj Gemeau, brat komen- 


danta armii rzymskićj, który onegdaj przybył do Paryża, 


dał mi wiadomość o kapitanie Nieszakociu, bawiącym 
w Senegalu od lat przeszło dziesięciu. Jest on urzędni- 


kiem przy porcie, ale wiek i klimat bardzo nadwerężyły 


jego siły. W czasie wyjazdu kapilana Gemeau, znajdować 


się on w laz recie. 


ry 
Przegląd Polityczny, 

D. 18 b. m. odbyło się znowu posiedzenie konferen- 
cyj celnych w Wiedniu. Naradzano się nad punktami na- 
znaczonemi przez Prusy jako przeszkody w zawarciu tra- 
ktalu połączenia celnego. Najwaźniejszemi ze strony Au- 
stryi przedłożonemi wnioskami Są te, które się tyczą mo- 
nopolów austryackich i waluty, również są projekta ce- 
lem oznaczenia tych warunków traktatu , które mają przyjsć 
do wykonania na drodze Bundestagu, co spowodować 
może Bundestag do zajęcia się Cał4 sprawą ze stanowi- 
ska związkowego. i9yo i 20go również odbywały się 
posiedzenia, sprawa zatem celna prowadzoną jest z po- 
śpiechem. ; ; 

W Berlinie krąży wieść o przybyciu tam niezadługo 
N. Cesarza austryackiego. , Podobna wieść ma krążyć 
również w Warszawie, iż w tym Jeszcze roku nastąpi 
zjazd w Warszawie monarchów półnogoych 

Minister pruski Westphalen rzeczywiscie zażądał uwo|- 
nienia, ale król go nieprzyjął. Mujemają, że żądanie uwol- 
nienia było krokiem obmyślonym dla usprawiedliwienia 
się iż mimo tak wielkićj różnicy W głównych środkach 
zarządu krajowego między nim a resztą gabinetu, nie u- 
stąpił wszakże z miejsca. Zreszłą nie łatwo przyszłoby 
znaleść następcę, : 

— Stan zdrowia króla Oskara Jest coraz niebezpie- 
czniejszy. A 

— Artykul Monitora ogłaszający redukcyą armii do 


wzbudza najmniejszego interesu; giełda nawet się niém trzykroć siedmdziesiąt tysięcy wojska, nie wielkie spra- 
nie zajmuje, przekonana o nieomylności skutku, Po to- ' wif w Paryża wrażenie, a nawet wpływ na giełdę był 
warzystwach chodzą żarty o bogactwie Francyi, które | przeciwny ` oczekiwaniom, Większe , może -wrażenie 
daje władzy tyle milionów głosów ile ich sobie władza sprawił artykuł Korespondencyi Austryackićj o Cesar- 
życzy. Po depariamentach indiferentyzm jest nie mniejszy, | stwie, chociaż ministerstwo spraw Zagranicznych miało 
Prefekci i biskupi muszą ogłaszać odezwy dla ocknienia już 13go b. m. odebrać z Wiednia komunikacyą w celu 
mieszkańców. Biskup z Gap, kazał księżom zapewnić zapobieżenia, aby do tego artykułu nieprzywięzywano 
sławy ańców, że cesarstwo przywróci Francyi dawną większegoznaczenia, niżeli rząd ces. austryacki miał na myśli, 
: Ukiza "ag ; Prefekt policyi wydał rozporządzenie zagrażające uwię- 
ika rskićj © się p. Granier de Cassagnac na scenie dzien- zieniem osobom rozsiewającym fałszywe Pogłoski, wpły- 
R J» mastąpiło w skutek spekulacyi finansowćj, wające na stan giełdy, 


r 


lenia władz politycznych, dotyc 


szony będzie o 30,000 ludzi, to jest stanowić będzie 
wraz z korpusami w Afryce i Rzymie siłę 370,000 
ludzi. Podobny krok ma swoje znaczenie. Nie dla te- 
go iżbyśmy rozpuszczenie 80,000 ludzi poczytywali 
pod względem militarnym za nader ważne, Obok wy- 
bornych urządzeń we Francyi podobna liczba żałaic- 
rzy w kilku dniach powołaną być znowu może pod 
chorągwie. Wojenne stanowisko Fraucyi naprzeciw 
państwom obcym, zmienione zostało tym sposobem 
bardzo nieznacznie. A przecież krok ów w tćj chwili 
głębokie ma znaczenie. Jest on nam dowodem, że 
nowe cesarstwo nie występuje groźnie i wyzywająco, 
że nie wojenne wspomnienia wywołuje ono do swo- 
jćj inauguracyi, że w chwil: kiedy się odwołuje do 
powszechnego głosowania, pragnie się cbwieścić ja- 
ko rząd pokoju. Rozpuszezenie 30,000 żołasierza o- 
kazuje się być przeto w oczach naszych pewnym ro- 
dzajem demonstracyi pokoju, która dawno przepo- 
wiadana i z wielu stron ocz: kiwana przecież nie o= 
mieszka powszechny i głęboki wpływ wywrzeć. 

Swist ma z tego względu prawo przypuszczać; że 
czyny Rządcy Francuzów zostawać będą w zgodzie 
z jego słowami, i że na teraz nie masz się czego o= 
bawiać, aby ze strony Francyi przyszło do zaburze- 
nia pokoju europejskiego. Jest też to stanowczy i 
przeważny punkt z jakiego Austrya w tym względzie 
zapatruje się. Wszystkie kroki polityki austryackićj 
tworzą nierozerwany łańcuch usiłowań w utrzyma- 
nia europ'jskicgo pokoju, w przestrzeganiu terryto- 
ryalnych form ustalonych traktatami i-w zachowaniu 
porządku i spokojności we własnym kr»ju. Ten nie- 
zmiennie utrzymywany kierunek, nakazuje Austryi 
szczerze zbliżyć się ku wszystkim podobnym” usiło- 
waniom, przeciwnie zaś, cały: ciężar moralnego 
wpływu swego i potęgi swojćj nakazującćj uszano- 
wanie, stawić naprzeciw ambitnym i niebezpiecznym 
dążnościom, zkądkolwiek by się takowe objawiały, 

„Monitor , mówi dalćj toż samo pismo — inną je- 
szcze zamierza sprawę, lubo nie tyle ważną, zawsze 
jednak znamionującą i za,mującą ; usprawiedliwia się 
on właściwie z obrażającego zestawienia obok siebie 
w poprzedzającym numerze manifestów hr. Chambord 
i londyńskich demokratów socyalnych. Nie wahamy 
się powiedzieć, Że usprawiedliwienie to zdawało się 
nam koniecznćm. Pominąwszy zupełnie, że manifest 
legitymistyczny jest wyrazem niezaginionych i uświę= 
conych wspomuvień, sięgających najodleglejszćj prze- 
szłości i obejmujących w sobie najwspanialsze i naj- 
świetniejsze epoki dziejów Francyi, tchnie nadto ta- 
kowy duchem poddania się, i nie zawiera ani jedne- 
go słowa, któryby dziennikowi rządu francuskiego 
miał nadawać prawo st:wiania w jednym rzędzie lub 
choćby tylko porównawczego zetknięcią sziachetnćj 
odezwy wysokiego potomka tylu królów, z szalonemi 
wybuchami wściekłości, zgromadzonych w Londynie 
wyrzutków wszystkich krajów. 

— Ministeryum spraw wewnętrznych w pórozumie= 
niu się z ministerstwem spraw duchownych przypo- 
mina, że przepisy z lat 1768 i 1827, wedle których 
nie wolno WVAN metryk na rzecz osób bawiących 
zagranicą lub podejrzanych bez oprzedniego zęzżwo- 


czas obowiązują, 


CZAS. 


— Exhonwed i zbieg poborowy Jan Levotkay roz- 
strzelany został w Peszcie 15 b. m. za mocy wyroku 
sądu doraźnego za rozbój. 


— Jedno z pism tyrolskich donosi, że w skutku paj-, 


wyższego rezparządzenia, notżryat prezostać ma nadal 
w tych krajach k-ronnych w których zaprowadzony 
zosta? , jeżeli dotychczasowe tćj instytucyi trwanie oka- 
zało się korzystnćm lub też stosunki miejscowe tego 
wymagają. Wszakż» nastąpić ma gni sienie obowiąz- 
ku sporządzania aktów notaryalnych, zniżenie opłat 
od takowych i zmiana obecnego urządzenia tćj insty- 
tucyi. Zarazom rozbieranćm ma być pytanie, jak da- 
lece akta notaryalae mają mieć moc egzekucyjcą, i 
w jaki sposób w miejscach gdzie dochody notaryusza 
byłyby zbyt szczupłe, czynności jego powierzane 
być mogą urzędnikom ze skarbu płatnym. = 

— NPan nakazał podwyższenie cen soli w Lom- 
bardyi i Wenecyi dla pokrycia dodatkiem tym pod- 
wyższonych wydatków. Od 15 listopada podniesioną 
zostaje biała sól morske w Lombardyi o 10 lirów, 
a w Wenecyi o 8 lirów od metrycznego centnara, po= 
dobnież sól rafinowsna temu podwyższeniu ulega. 

— Arcy-biskup książe $chwarzeuberg powierzony 
ma sobie kierunek prac reorganizacy! klasztorów 
igłą nad konkordatem toczą się wciąż mię- 
dzy nuncyusgem apostolskim kardynałem Viala Pre- 
la i ministerstwem spraw duchownych i spodziewają 
się ich ukończenia około nowego roku. 

— Gaz. Tryestska donesi u Wenecyi, że jeden z za- 
„amd nP akcyj projektowanego banku eskomp- 
towego i zapewnił Izbę bandlową, że wszystkie 
akcye gotów przyjąć; które po koniec grudnia nie 
znajdą umieszczenia. Bank wzmiankowany, będzie 
mógł przeto w początkach 1858 r. czynności swoje 
rozpocząć. 

Francya. 

Paryż 17 listopada. Dzisiejszy Monitor zawiera 
następujący M nica dwia. protestaćją p. hit 

„Ogłaszając tego * ifesta demagogii, rząd nie 
biego de Chambord i manifesta di og , 6 zaj 
miał wcale zamiaru assymilowania dokumentów ta 


„pamiętne wyrazy, 


omów handlowych przyjął na siebie |. 


go do Cesarstwa, wypowiedział przed Senatem te 
które przy podobnćj sposobności 
przypomniał i potwierdził jego bratanek. „Mój duch 
przestałby być z mojem potomstwem, w dniu w któ- 
rymby przestało, zasługiwać na miłość i zaufanie 
narodu, i 

„Wola narodowa: oto zarazem zasada i prawo 
wszelkićj dynastyi. JEj Warunkiem trwałeyci jest, 
aby była żywą przedstawicielką wielkich interesów 
kraju, jak jéj obowiązkiem, im się wyłącznie po- 
święcać.* ę te 

— Wczoraj odbyło się w teatrze opery komicznćj 
urzędowe widowisko na cześć księcia prez denta, 
które jak wiadomo z powodu śmierci księcia Leuch- 
tenberga było odroczone. Przedstawienie składało 
się w opery Czarne Domino Aubera i „kantaty pod 
tytułem: „Święto kunsztów* utworu p. Méry, Z muzy- 
ką p. Adama. Zs wejściem księcia do loży, powsta- 
ło z miejsc całe zgromadzenie i przywitało go ckrzy- 
kim, niech żyje Cesarz! Wszakże całe przedsta- 
wienie dosyć było zimne, chociaż kantata lepićj się 
udała aniżeli w Wielkićj operze. Marszałek Hiero- 
nim przybył wraz z księcie u prezydentem i siedział 
obok viego przez cały ciag reprezentacyi. W loży 
przeznaczoućj dla ciała dyplomatycznego był san} 
tylko poseł pruski hr. Hatzfeld. Po kantacie, p. Feuil- 
let de Conches mistrz ceremonij przedstawił ks ę- 
ciu pana Perrin dyrektora teatru i pp. Méry i Ada- 
ma autorów kantaty. W końcu przedstawiono obraz 
z widokiem ukończonego Luwru i ulicy Rivoli. 

— Jako dowód, że małżeństwo Ludwika Napoleona 
z księżniczką Wazą, jnż jest ułożone, podaje Inde- 


pendance, że sławna modystka Palmyra wyjechała 


w tych dniach do Morawy. x 

— W tymże dzienniku czytamy, że główny spraw- 
ca marsylijskiego zamzchu Gaillard, uwięziony został 
w Malcie. Rząd francuski spodziewa się, Że mu bę- 
dzie wydany, zwłaszcza że prawodawstwo Maltań- 


skie niestoi temu na przeszkodzie, 


Anglia. 


Londyn 17 listopada. Na wczorasjszem posiedzeniu ; 


Izby niższćj, lord Stanley podsekretarz stanu spraw 
zagr. odpowiedział na interpelacyą p, Hume w spra- 


wie p. Newtona: 

„W czerwcu b.r. pan Newton aresztowany został 
w Weronie, za to, że z książką i planem przechadzał 
się po tamtejszych wałach i wystawił się na po ej- 
rzenie, iż chce fortyfikacye rysować. Przedsiewięto 
zaraz rewizyą w jego mieszkaniu, 8 przekonąwszy 
się o bezzasadności podejrzenia, wypuszczono go na- 
zajutrz. Surowość tego obejścia: tPomacz się stanem 
obiężeni:. P. Newion odwofał się naprzód o gat; s- 
fakcyą do władz austryackich, a następnie przez 
ojsa swego Sir W. Newton do ministeryum, które są 
pośrednietwem lorda Westmoreland zawiązało dłuż- 
szą w tym przedmiocie korespondeneyą z rządem au- 
stryackim, który wyraził z tego powodu ubołewznie 


iebi żnych, i niemógł chcieć kłaść na tćj sa- 
apra aa Ta e wprawdzie pęsety 
popełnia, zapoznając prawa i życzenia gb e 
niemnićj przeto zasady porządku i hierarchii spółe- 
cznćj szanuje, —z owemi dzikiemi kumitetami, które 
niewzdragają się zbrodni, i odzywają się do morder- 
Ców; rząd wie również, jakie winien względy księ- 
ciu, będącemu ofiarą nieszczęść swojego płemienia. 
Wszelako, trudno niewidzieć, że tak manifesta jak 
i protestacya z wspólaego e g S i osta- 

ie do tego samego prowa! 4 0 
oikein z = stron, zaprzeczają wszechwładztwa 


narodowego; demagogi odrzucają, je aby na jego 


iw ; Chambord 
miejscu postawić ich własną wolę, hr. R pr 
sp Ra we osobiste prawa postawić nad peara = 
ju. W jednym jak dragim przypadku, konse sz y 
ta sama: że wszystko co uczynił i uczynić mo sg 
ród, choćhy jednomyślnie, jest nieważnem; zai e 
pierwsi wypowiadają to z ebelgą w ustach i sztyle- 
tem w ręku, podczas gdy hr. Chambord poprzestaje 
na oświadczeniu tego, 4 bolesną rezygnacyą, i 
„Nie niedziwi ze sirony pewnych demagogów; naj- 
niezaprzeczeńsza zasada jest dla nich tylko narzę- 
dziem, które kruszą skoro tylio przestaje służyć ich 
ambitnym widokom. Tak to, kładąc po nad wszyst- 
ko zasadę ludowego wszechwładztwa, jak długo mo- 
gli ją exploatować na swą korzyść, wyparli jej się 
skoro tylko Jud się od nich odłączył. Słysząc ich 
dzisiaj, to już nie'paród jest wszechwładnym, ale 
Rzeczpospolita. A 
„Przeciwieństwo niemnićj jest rażące w protesta- 
cy: hr. Chambord, Czytając ją, rzekłbyś, że przy- 
znane narodowi prawo wybierania sobie formy i na- 
czeluika rządu, jest zasadą wczorajszą, z burz re- 
woólucyjnych powstałą? Jakże można było tak dale- 
ce zapomnieć, Że ta zasada, prawdziwa jak | gika, 
i jak swiat stara, zawsze była podstawą naszego 
prawa pubiicznego; że dawna monżrchia głosiła j 


przy wielu uroczystych sposobnościach, i że gdyby. 


awać ją w wątpliwość, wszystkie dynasty 
byłyby uzurpe cyämi; że zatem jedyną jest prawa 
ego podwelin 
FE gas zaa pad e TI eniri en 
mogła uprawnić ostatnie królów A k i- = 
Czyliż brakło potomka na tron po Karou W., E7 
Hugo Capet na nim zasiadł? Czyliż JR Klovisa ył 
opróźniony gdy go zajął Pepin? yy ep hea pi pech 
woli Fraqcyi, uprawniła wszystkie Je ynastye: s u 
łączając się od nich, kraj niezapozoe ani ie = ug 
ani chwały; ale na mocy tego Samego prawa, tóre 
je postawiło na jego ezele, gdy reprezentowa H jego 
interesa i życzenia, odsunął je skoro przestały od- 
owiadać zasadzie swojego bytu i skoro duch „który 
Je.ożywiał, przestał być duchem narodowym. =` 
„Są to wszystko prawdy elementarne. Jak można 
było je zapoznać? Napoleon głęboko był niemi prze- 
jęty, gdy podejmując Senatus konsultum powołujące 


i przyrzekł staranie, aby na przyszłość angielscy po- 
dróżni miebyli na takie postępowanie wystawieni, 
Więcej niemożna było wymagać.“ Następnie sir 
Charles Wood odczytał sprawozdanie komitetu do 
urządzenia pogrzebu księcia Wellingtona wysadzo- 
nego, ap. Hume zażądał przedstawienia [zbie an- 
szlagu kosztów ićj uroczystości. P. @’ Izraeli odpa- 
wiedział, że niebyło €z4su do sporządzenia dikta- 
dnego kosztorysu, Lord Stuart dziwi się, że dwa mir= 
sace czasu niebyły do tego doslaleoane, Ws.akże 
laba, bez dalszćj dy kusył DA ‘osata przyzwoliła. 
W końcu posiedzenia p. d Izra ti Prosił o treść za- 
powiedzianój przez p. Villiers tak» oświadczając, 
że gdyby takowa dopiero W piąte doszła do wiado- 
mości, toby niebyło czasu P'ZYBOtowąć na wtorek 
dyskrsyą; zle p. Villiers niezażjdował się na posie= 


jk 75m poseł francuski hr. Walewski dawał 


ielki obiad na którym znajdowali się między innemi 
lord Beti i posłowie Hiszpański i Sardyński. 


CÓW w 
Kronika miejscowa | zagraniczna, 


W dniu onegdajszym pisze Gazeta Warszawska z czwartku, 
pozwolono nam obejrzeć zatwierdzone Już projekta czterech fon- | 
tann. Najpierwszą, w Saskim ogrodzie skłądąć się będzie z po- ; 
tężnego słupa wody, który wysokością do drugiego piętra palaz , 
cu saskiego sięgać ma, cztery niższe promienie ku rozmaitymh.| 
stronom zwrócone wraz z nim zapełnią bogaty bassen. Syreny : 
wspierać będą wielką parterę marmurową przed ratuszem i tea- | 
trem, bo tam spadający strumień BA dwa niby piętra rozdzie- | 
lonym będzie; kolumnę Zygmunta otoczą Trytony, nakoniec na | 
Starém mieście wielki a głęboki basen; głównie wygodę na 
celu mający, zbierać będzie wody rozpryskujące się nad nim : 
W kształcie parasola. Wodozbiorówł także klasyczne dano formy; 
okrągła ta budowa, na którój szczycie zbierąć się będzie woda ; 
do ożywienia fontan potrzebna , OR kilkunastu kamiennemi 
kolumnami, więcćj kształtami swemi jaką starożytną świątynię 
niż budowę użytek praktyczny A celu mającą przypominać 
będzie. l 

— Dziennik angielski Morning : Advertiser ogłaszą następu- | 
jącą wiadomość; Doktor. Cartwright z Nowego-Orleanu, twiet- 
dzi według osobistego swego doświadczenia, że wyziewy cukro- 
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REESE EEEE GE WA GERE KRKA 


we wdychane przez kilka godzin w fabryce cukru, są nieomyl- 
nym środkiem lekarskim na suchoty, 

— Znakomity: chemik aptekarz Malapert w Poitiers czynił 
poszukiwania jak wiele palacz tytuniu połyka nicotinu i ilość tę 
na 9'/, obliczył. Sam smak już zdradza, że pierwsza połowa 
fajki lub cygara najlepićj smakuje; p. Malapert radzi, aby ni- 
gdy nie dopalać do końca, również dowodzi, że tytuń suchy 
znacznie mnićj szkodzi niż wilgotny, bo wilgoć przyczynia się 
do wydobycia nicotinu.  Niuchacze mają tę korzyść nad pala- 
czami, że tabaka mnićj szkodzi zażywając ją niż paląc, bo ni- 
cotin wydobywa się przez palenie. Człowiek ma we wszystkićm 
zamiłowanie, co draźni jego nerwy, i tóm tlumaczyć sobie mo- 
żna namiętne palenie lub zażywanie tabaki, używanie opium, 
teryaku. Na dowód tego przytacza chemik przykład człowieka 
który zemdlał nie zażywając tabaki, do któréj był przyzwycza- 
jony. 

Kraków 23 listopada. Dziś ogłoszony został następujący 
wyrok: Ç. K, najwyższy Trybunał postanowieniem swojém pra- 
womocnóm i ostateczném w dniu 28 października r. b. L. 11,145 
wydanóm, zgodnie z wyrokiem C. K. Trybunału Wielkiego Księ- 
stwa Krakowskiego na dniu -28 lutego 1852 r. zapadłym, przez 
C. K. Try bunał apelacyjny galicyjski zarazem Sąd wyższy kar- 
ny w dniy 28 kwietnia t. r. zatwierdzonym , -uznawszy Mateu- 
BA Golińskiego fałszywie Wawrzyńcem Wolińskim zowiącego się 
winnym zbrodni dokonanego i usiłowanego rozbójniczego mor- 
derstwa, skazał go ną karę śmierci przez powieszenie na szu- 
bienicy. Orzeczenia tego była ząsadą następna istota czynu: 

Mateusz Goliński fałszywie Warzyniec Woliński zowiący się 
włościanin, rodem z wsi Mogilany w Cyrkule Wadowickim 'Ga- 
licyi nateraz lat 31 liczący, żonaty, bezdzietny; oprócz rolnie- 
twa trudnił się wyprawą skór; wszakże w powołaniu tém swo- 
jem mało oddawał się pracy, tracąc więcćj czasu na próżniactwie 
i po karczmach , dopuszczał się mniejszych kradzieży i nieza- 
długo potém powziął myśl popełnienia. okropnćj zbrodni mor- 
derstwą, którą też rzęczywiście wykonał ną dniu*30 maja 1847 r. 
ną osobie Walentego Szczurka, włościanina w Głogoczowie, u 
którego spodziewał się znaleść zaspokojenie źle pomyślanych po- 
trzeb swoich; a do spełnienia tak ochydnćj zbrodni, obrał właśnie 
dzięń taki, gdzie familia zamordowanego , sąsiedzi, a nawet większa 
część włości, udała się na nabożeństwo jubileuszowe do tejże 
parafii w wsi Głogoczowie. 

Zawiedziony w nadziei znalezienia pieniędzy u zamordowa- 
nego, posunął łakomstwo do zaboru szczupłćj odzieży i niewielu 
wiktuałów, a dręczony wyrzutami własnego sumienia, ratował 
się ucieczką skierowaną przez Okrąg krakowski do Królestwa 
Polskiego. Tąm dowiedziawszy się od ludzi, iż Janowi Sokoło- 
wi włościaninowi wsi Bosutowa w Dystrykcie. Mogilskim skra- 
dziono konie; przybył do niego i udając, że wie o sprawcach 
kradzieży tudzież o skradzionych koniach; bawił w mieszkaniu 
jego przez kilka dni przyrzekając, że mu takowe wskaże aż 
nareszcie w nocy z dnią 80 czerwca na 1 lipca 1847 r. do- 
konał morderstwa na osobach Jana Sokola i żony tegoż Salo- 
mei, usiłował równie spełnić morderstwo na małoletnićj służą- 
eéj Katarzynie Niemcownój , która nieprzewidzianym jedynie przy- 
padkiem bez wiedzy mordercy ząbitą niezostała, lecz ciężko aż 
do mieprzytomności zupełnćj zraniona, skutkiem danćj pomocy 
1 stąrunku lekarzy, do zdrowia powróciła. Z czynu 'tak- srogo 
ponowionćj zbrodni morderstwa, nieotrzymał spodziewanego plo- 
nu, bo oprócz kilkunastu złotych i bardzo szczuplćj odzięży, 
niemnićj cokolwięk wiktuałów, nic niemiał do powzięcia, 

Obłąkany zbrodniami temi, przyodział się całkowicie zabra- 
ną odzieżą i zbiegł znów w Królestwo Polskie, gdzie' właśnie 
przez włożenie więcćj odzieży na siebię aniżeli ówczasowa pora 
wymagała, popadł podejrzeniu, w skutku czego uchwycony i 
do Miechowa’ doprowadzony został. Badany, przybrał fałszywą 
nazwę Wawrzyńca Wolińskiego i pod tém nazwiskiem tu do 
Krakową był odstawionym. Po przeprowadzeniu stósownych 
korespondencyj eo do zbrodni morderstwa w Galicyi popełnio- 
néj, słachany przyznał czyny tych mordów 'z wszelkiemi 'oko- 
lieznościami, a lubo przez późniejsze odwoływanie chciał się 
ochronić od zasłużonój kary, przecież szczegołowe przyznania 
jego z okolicznościami uczynku zgodne, sprawdzonemi zostały i 
wykazały niegruntowność uczynionego odwołania; a dlą tego 
Mateusz Goliński jako przekonany, że był sprawcą zbrodni mor- 
derstw rozbójniczych, skazany został według przepisów obowię- 
zującego prawa na karę śmierci przez powieszenie, wyrokiem na 
wstępie wzmiankowanym, w téj treści: 

„W Imieniu Jego Cesarsko Królewskićj Apostolskićj Mości 
„c. k. najwyższy Trybunał ną zasądzie najwyższego postanowie- 
„nia cesarskiego z dnia 13go października 1852 datowanego 
„w Fiume, mocą którego zawyrokowanie w sprawie Mateusza 
»Golińskiego , fałszywie Wawrzyńcem „Wolińskim zowiącego się, 
„zostąło mu poruczone; po rozpoznaniu sprawy, uznaje onegoż 
„za winnego zbrodni rozbójniczegą morderstwa na osobach Wa. 
„lentego Szczyrka, Jana i Salomei Sokołów, jak równie zbro- 
„dni usiłowanego morderstwą ną osobie Katarzyny Niemcownóćj, 
nza co skązuje go na karę śmierci przez powieszenie na szu- 
„bienicy*, c | 

Wyrok ten w dniu dzisiejszym wykonanym zostaje. 

Kraków dnia 28 listopada 1852. 


x akowa od dnia Zigo do 22zo listapada: 
Pite a Krosay: Eugeniusz Rozwadowski z Nowo- 
Rybin. Maciéj Jankowski z Jaąrczowie. Maurycy. Werther z Prus. 
Antoni Avvergne z Wiednia. Sebastyan Szostkiewicz, Jan Plvlipp 
z Warszawy. KFrauciszek de Paule Lóffier z Galicyi. Callimak Ca- 
tar, f 

eir Michał Szybalski do Lipowca. Ludomir Cieński 
z żoną do Oświęcima. 


Wiadomości handlowe i przemysłowe, 
* Gdańsk +8 listopada. Od ostatnicgo sprawozdania naszego, nie 
widzimy żagąćj 'zmiony.w: pozycyi targów sbożowych angislokich, 
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W Londynie na dobrą pszenicę ceny trzymały się mocno, ale bez 
ożywienia. A lubo dla trwających słot zasiewy nadzwyczaj się o- 
późniają, w obeo dostatecznych s zagranicy dowozów ruch handlo- 
wy się nie zwiększa. Q%ó!na przemaga opinia, że przy ogromnój 
konsumcyj, wartość zboże w bligxim peryodaio koniecznie podnieść 
się musi, bo zasoby spichrzowe w Anglii są szczypłe; dowozy 
mąki franeuskićj zupełnie ustały, a zbiór tegoroczny niższy od 
średaiego, 00 do ilości i gatunku potrzebom kraju nie odpowie. 


W ciągu tygodn'a dostawiono do Londynu: 
pszenicy jęczm. owsa bobu siem. mąki 
grochu laian irzep. centn., 
z kraja 7.899 8,906 10,086 1,628 - 32.070 
z zagran. 19,375 5,579 7,778 5,674 9,584 16,249 


Na targach prowinoyonalnych tudzież szkockich, prawie powszech- 
ném 0ie8z0n0 się podniesieniem cen, a obrot interesów był zna- 
czniejszy jak w stolicy. 

We Krancyi handel zbożowy okazywał dążność ku poprawie. 
Rezerwa mąki w Paryżu znacznie się zmniejszyła, a ną ostatnim 
targu młynarze z łatwością otrzymali 1 frank więcój na worku 
mati, 

Holandyi, Belgii, oraz we wszystkich morza Baltyckiego i 
Niemieckiego portach, lubo się ceny trzymały, ruchu jednak wiel- 
kiego nie było, a spekulacya wyjątkowe tylko zawierała tran- 
zakcye. 

_Na gdańskićj giełdzie całotygodniowy obrot ograniczył s'ę do 
241 łasztów pszenicy z wody, 25 łasztów ze spichrza, tudzież 
16 łasztów żyta, Próbki tegorocznego ziarna, łatwy po dobrych 
cenach znajdowały odbyt, a cytowano sprzedaż po za giełdą bar- 
dzo pięknćj gostyńskićj pszenicy po 500 guld. łaszt. Na żyto mało 
żądacia, jęczmień również mnićj poszukiwany. 

Za spirytus notujemy 20 tal. (120 kwart). 


Płacono za łaszt wagi hol. guld. pr. korzec warsz. 
Pszenicy z wody od 124 do 128 367} 420 2720 381 17 
» 128 „ 130 390 440 29 10 33 2 

130 „ 134 400 457), 30 3 34 12 

ze spichrza „ 122 „ 132  347'/,456 26 5 34 3 


Żyta” pk f 124/, 330 24 24 

Pomimo znacznych dowozów drzewa, odbyt po cenach podnoszą- 
cych się jost najłatwiejszy, i z wyjątkiem dębiny belki murłaty i 
okrąglaki w miarę przybycia znajdują kupców. 

Po kilkudniowych silnych mrozach, najzupełniejsza nastąpiła 
odwilż. 

W ciągu tygodnia na 17tu berlinkach, jednym gabarze i 19tu 
tratwach przebyło Toruń pszenicy łasztów 351, żyta 15, belek s0% 
saowych 6357, kłód dębowych 16, bali 33, klepki pipówki łasztów, 
39, makuchów centnarów 21. s p 

Wysokość wody w Toruniu Í stopa 4 cali. Kość 

Kursa samian: Londyn 202. Hamburg 45/5. Amsterdam „102 gs: 
Warszawa nienotowana. Makowski Kendzior $* Comp. 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


Wiedeń. Kursa telegraficzne % dnia 20 listopada, Metaliki 5-proo. 
94*/,,,— Metaliki 4'/, - proc. 84'/, — Metaliki 4 - proo. 76. — 
4-proo. a 1850 r. 92'/, — 8'/,-proo. 49'/,. — 1-proo. 19'/. 
z ciągn. z 1830 r. 250, 302',. — Augsburg 116',. —. Londyn 
11kr. 27 — 29. — Paryż 136%,. — Akoye Bankowe 1329. — Akoye 
kolei żel, póła. Ferdyn. 240. — Pożyczka z r. 1854 - lit. A 977/,,. 
B. 112',. — OQst-Donaa Dampfsch. 726. $ 

Kurs krakowski 21 listopada. Banknoty 903/,. — Pruski kurant 
102'/,,— Imperyały ros. 34 gr. 18. — Ruble srebr. 100'/,. — 
Dukaty 19 złp. gr. 20 — Listy Król. Pole. z kup. dają 101 '⁄. 
żądają. — Listy zast. galio. » kupon. dają 91%, — żądają 92. 
Cwancygery stare 104',, nowe 105, 

Kurs lwowski z dnia 19 listopada. Dukat holend. 5 złr. 27 kr.— 
Dukat oes. 5 złr. 32 kr, — Półimperyał ros. 9 złr. 34 kr. — 
Rubel ros. 1 słr. 51, kr. — Talar pruski 1 złr. 41 kr. — Polski 
kurant i pięciozłotówka 1 mzłr. 22 kr. — Kurs listów zast. w gal. | 
stan. Instytucie kredytowym: Kupiono prócz kuponów 100 po — 
złr. — kr. w m. k.— Sprzedano 100 po — złr. — kr.— Da- 
wano za 100 złr. 90 kr. 10 — Żądano złr. 90 kr. 40. 

Kurs wiedeński s dnia 20 listopada. — Motaliki 94'/, — Nowa 
pożyczka. 84*/,. — Akoye Banku wied. 1328. — Akoye kolei żel. 
sal. 231'/,. — Agio od złota 22!/,, od srebra 15/,. | 

Kurs wrocławski z d. 20 listopada. Bankmoty austryaok. 88", d. 
Banknoty polskie 98'/, ż. — Listy zośtawne polskie dawno i 
nowe 985/, ż. — Listy zastawne poznań. 4%, 10474, d., dto 
34%, 97%, d. — Kolej Krak.-górno-szląs. 89V, d. 
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nego pomysłu sztukę: „Fantasie de caprice * 
nych dowolnie obcą ręką w obee Publiczności. 


się drugi KONCERT Władysława Iżyckiego. PAAVI X 
2 


CZAS. 


URZĘDOWE. 


N. 15209, Obwieszczenie. (1511) 


Jakkolwiek termin do wywołania a kursu Banknotów IV. formy 
po 6, 10, 100 i 1000 ałr. z dniem ostatnim września r. b. już 
upłynął, to przecież Dyrekcya Banku narodowego austryackiego 
dla ułatwienia ruchu pieniężnego, postanowiła zezwolić na przyj- 
mowanie tych Banknotów pray płaceniu i wymianie w sposób do- 
tychozasowy, aż do dnia 31 grudnia 1852 r. 

Zaś od dnia 1go stycznia 1853 ws>ystkie bankowe Kasey wy- 
miany z Bankvotami O2%0aczonćj kategoryi formy IV. do nich wno- 
sąoocmi, mają postępować wedle istniejącćj instrukcyi, a zatóm 
przyjmować takowe Od stron tylko za recepisami, i Dyrekcyi ban- 
kowój przedkładać w konsygnacyi dla dozwolenia wymiany. 

Co odnośnie do tutejszego obwieszczenia z dnia 350 czerwca r.b. 
N. 8057 do powszechnój wiadomości podanóm zostaje. 

Kraków dnia 5g0 listopada 1852 r. 
(3) Z C. K. Komissyi Gubernialnéj, 
(1550) 


C. K. NOTARY USZ (1) 
Wielkiego Ksiestwa Krakowskiego. 

Podaje do publicznéj wiadomości, iż w dalszym ciągu licytacyi 
po Konstancyi Calikow skićj sprsedawane będą koszt wności w d. 
25 b. m, i r. o godzinie 9tćj rano w domu pod N. 131 na Piasku 
przy Krakowie. — Kraków 22 listopada 1852. 

Sebastyan Korytewski. 


Obwieszczenie. 


(1518) (1) 


Właśnie co wyszedł z druku (2-3) 


qsib 


"BALINDALS 


POWSZECHNY STANISŁAWOWSKI 


na rok 1853. 


i dostać go można po wszystkich galicyjskich księgarniach. 
Cenajż egzemplarzaj ma pięknym welinowymĄ 
papierze 24 kr. m. k. 
biorącemu tuzin razem, opuszcza się znaczny rabat. 
Oto po raz siedmnasty ukazuje, się kalendarz Stanisławowski 
przed czytającę publicznością. — Źyczliwy udział, z jakim przez 
ubiegłych lat szesnaście przedsiębiorstwo niniejsze prayjmowano, 
dodaje wydawcy otuchy i ośmiela go postępować naprzód i rześko 
na raz wytkniętćj drodze. — Również i obecnie d żyły usiłowania 


wydawcy, aby pożyteczne z powabnem połączyć, i cel bowiem do 
którego dążymy, jest: prawdziwe zamiłowanie w religii, miłość 


ojczyzny i rozszerzenie równie pożytecznych jak praktycznych 

wiadomości z rozmaitych obszarów wiedzy ludzkićj wszczkniętych. 

Pod kieruakiem tćj myśli również i w niniejszćj pracy, którą na 

świat puszozamy, wszystkie usiłowan'a nasze były połączone. 
Jan P. Piller, wydawca. 


,———— 


Stósownie do rozporządzenia C. K. Dyrekcyi loteryjnéj z dnia 
3go listopada 1852 Ner 1221 z dniem 13go b. m. i r. 


(1522) otwiera się kollekta 


LOTERYI LICZBOWEJ 


wiedeńskićj i lwowskićj w Podgórzu przy moście. 


KONEBRKOWA 


ig alnój przy ulicy Wiślnćj N. 308 odbędzie 
© Między innemi koncertant odegra szczegól- 
z tematu: Ernsta na skrzypcach rozstrojo- 
Ile nam wiadomo — utwor podobnego ro- 


dzaju przez Żadnego ze skrzypków publicznie występujących wykonywanym dotąd niebył- -— O ile skutek odpowie 


zapowiedzianym usiłowaniom — radzibyśmy się przekonać, boć to nowość nadzwyćzaj oryginalna i śmiała, 
Z Z O 


(1510) 


HM ECEBGDBH HG. A M 4BER 


(1549) 


OAN 


dogadzając życzeniom Szanownćj Publiczności, zawiadamia przytém PP. Drukarzy i Księgarzy; iż powiększy ł dotychczasową 
Introligatornię swoją, gdzie nietylko same zbytkowe oprawy książek i galanteryjne wyroby, ale oraz wszelkiego rodzaju roboty 
ordynaryjne, jakoto: broszury, kajeta, protokóły, książki szkolne itp. przyjmuje. Tudzież wszelkie obstalunki na obicia pokojowe, 
oraz wyklejanie najdokładniejsze tychże, w jak najkrótszym czasie i po najumiarkowańszych cenach uskuteczniać się podejmuje. 


Wa Mieszka przy ulicy Floryańskićj N. 554. "ZM 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


"| loran Banom. PRĘŻNOŚĆ KIERUNEK 
4 z w mierze pa- STOP. ARE pary wodnój wiatra STAN ZJAWISKA ZMIANA pe 
N |ryskiój spro-|  wodług iotrzu 

A S wadzony do | p = Mapan i ATMOSFERY, NAPOWIETRZNE. ciągu dnia 
|)* Roaumara. BARANA: ozyli 6 natężenie. ! od 4 

20 227” 3”.976) + 4* 0 | 2” 64 zachodni „słaby pochmurno w połud. dószoz 

„i100, 3 400. 4 3 4 2. 66 » á pogoda 5 chmurami + 4'8 |-9*7 

21| 6', 1 965 + 0 9 | 2 19  |płzachodni =% pochmurno mgło gruba 

„| zje o”.941| + 4° 6 | 2” 78 | -zachodni słaby | y mgła i dószox 

njojar” 0 su| + 3 0 | 2 0 5 z mglisto mgła +5 o|+o* 9 

22] ejas» 11 987] — O 8 | 1 w 3 x mgła gruba dołem 


. REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY: KONSTANTY SOBOLEWSKI. 


` w DRUKARNI CZASY 


(1425) Nakładem (2-3) 


B.B. FREGBMEBRHA 


Księgarza w Krakowie Ner 237. 
wyszły następujące książki katolickie 
potwierdzone przez Konsystorz Dyec. Krak.: 

Bóg najwyższe Dobro, zupełnie nowe wydanie poprawione. 
na papierze welinowym, złp. 6, 

Bogarodzica Marya w Nazaret i na Jasnćj - Górze przez 
X. W. Plebankiewicza, 2 tomy 18 z rycinami, złp. 12. 

Cześć Boga w błogoaławiorćj Bronisławie. Svo. złp. 1. 

Dzień Chrześcianina Katolika, przez X. F. de La- 
menais, przełożył z francuskiego X. T. Kiliński. 18. na papie- 
rze welin., ozdobiony ryciną na stali, złp. 5. 

Mantyczka, Pieśni Naboźnych według obrządku Kościoła ś. 
katolickiego. Nowo przejrzane i poprawione. Na papierze we- 
linowym. złp. 3. 

Taż sama na papierze ordynaryjnym 100 sztuk za złp. 60. 

Książka do nabożeństwa dla Polek, (przez z Tań- 
skich Hofmanową), Śvo. na papierze welinowym, ozdobiona 
4ma rycinani na stali i tytułem. złp, 15, 

Książka do nabożeństwa przez X. J, A, Schnaidera, No- 
we tłómaczenie, z ryciną. 18. złp. 5. | 

Modly dla użytku prawowiernych chrześcian przez X. B. Fene- 
lona. tłómaczone z francuskiego. 18. z ryciną. złp. 5, 

Moje zbawiemne godzimy, przez Michała Haubera, 18. 
z ryciną. złp. 5. 

Mowy pogrzebowe Bossucta, tłómaczono z francuskiego, 
Svo.. zł. 7 gr. 15. 

Naśladowanie Jezusa Chrystusa Tomasza z Kempis, 
tłómacz. M.tuszewicza, przejrzane i poprawne, ozdobione ry- 
cing i tytułem na stali, złp. 6. 

Obraz ukrzyżowanego Jezusa Chrystusa, przez 
T. Dolabelie, vo złp. 1. 

z N. Maryi Panny w Częstochowie p. Peszkiego. Svo. 
złp. 1. 

Obraz ó. Wacława 

ś. Wojciecha 

B. Wincentego Iiadłubka |zdjete z Obrazów 

B. Kazimierza Kościoła Katedral- 

ś. Jacka nego Krakowskie- 

Š. k unegundy go, a malowsne 

Ée Jadwigi przez T. Kontze 

š. Fioryana Krakowczyka, 

ý. Stanisława 

5. Władysława z Ciejniowa 

©dezwy Przy godne w przedmi.tąch Moralnych, Naukowych i 
Obywatelskich, przez X. Józefa Wincentego Łancuckiego, Bvo. 
tom I. złp. 5. 

©jcze masz — Modlitwa Pańska — litografowana in folio, ca- 
pa, m postaci kielicha. Cena zwyczajna złp. 18, zniżona 
złp. 8. 

Przewodnik młodego wieku przez X.[F. de la Mennais, 
tłómaczenie z frencusk. złp. 4. 

Wiadomości o obiorze Papieża i dworze Jego, Svo. złp. 5. 

Zbiór modlitw din dzieci z wielu ozdobami na papierze 
welinowym 2t oprawne w papier safianowy, złp. 1 gr. 15 
(nieoprawnych tuzin złp. 6). 

Bogarodzica Marya na Jasnćj-Górze Częstochowskiój, tu~ 
dzież różne wspomnienia historyczne o wizerunku, Al. sztorze 

, i skarbcu opisał X. Wincenty Plebankiewicz. Svo. złp. 4. 

Spiewy Choralne Kościcła Rzymsko-Katoli kiego w Bazy- 
lice ZNA, age sem skid) używane, a w harmonii na ote 
gany dla kościołów parafialnych przes W. i 
ułożone. 3 Części. „a, 24. 1 kryt deręeskiejgige* 

Treść nauki chrześciańskićj ozyli święte prawdy wiary, 
które każdy chrześciania znać, wierzyć i według nich żyć 
powinien. Arkusz wielki z drzeworytami, 15 gr. | bra złp. 6. 

W tójże księgarni dostać można wszystkich dzieł re- 

ligijnój treści katolickich, Kazań, NEszałów zir. 
10 czyli złp. 40. Brewiarzyj w różnych | ge ar 
tach. Horse Diurnæ itp. po cenach umiarkowanych 


Apteka pod Barankiem 


(1535) w Krakowie otrzymała (3-3) 


świeży transport z Paryża następujących środków lekarskich ; 
Rob de Boyvean La/fecteur, środek w całój Europi i 
A pie znany, i z naj- 
lepszym skutkiem w chorobach skórnych, Fairey d asena 
gólnićj syfilitycznych używany. 
Pastilles digestives de Vichy, środek 
pa Sn ZJ w blednicy itp. 
aïffa d'Orient, środek z wielki i 
C piorsiowyeh: ; żeś peaini Di skutkiem używany w chorobach 
achou de Bologne, środek lecz cy ouchnienie ieni 
E Seana przalppay er w Agros ust, pruchnienie 
dte de Regnauld ainé dek 
kod we „ Środek bardzo skuteczny w kaszla upor= 
Eau de fleurs d'Oran 
teleczkach. 


EEG" Bliższe objaśnienie drukowane można otrzymać 


na wzmocnienie osłabionych 


ge, świeża i w najlepszym gatunku, w bu- 


w aptece, 
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Dla posiadających gorzelnie. 
zz pomocą użycia nowéj przezemnie wynalezionćj metody, we- 
ug któréj słód przy zacierze ze zboża zupełnie, przy zacierze 
zaś z ziemniaków o 3, zmniejsza się, zaręoram za 34 kwarty 
z korca zboża luh kukurudzy, a za 18 kwaıt zkorca ziemniaków. 
Obszerniejszego i łatwo zrozumiałego opisu odstępuję za przesła- 
nim mi 100 złr. w mk. Kieruje także sam robotą za umówionemi 
warunkami. 7 
Z licznych świadectw, które posiadam, jedynie to pon:żćj umie- 
szozone do publicznój wiadomości podaję. 
Technik L. G umbiner, w Berlinie 
Spandauerbricke Nro 7 : 


Swiadectwo. 


W gorzelni Chruściele, własności JW. Jażwińskiego, Radzcy 
Stanu, postępojąc podług nowój metody pana Gumbinera, było wy- 
datku z 18tu korcy kartofli s dodaniem słodu kwart 1!/ spirytusu 
pr. 10tćj garnoy 86 — wyraźnićj ośmdziesiąt, F 
(1490-2-3) Warszawa d. 18 listop, 1850. — Debiński rządzca, 


iPomieszkanie 


koi, garderoby, z dwóch przedpokoj, 
i piwnic, ze schodami opalanemi į 
dzielone na dwa pomieszkania, jest w 
ulicy Grodzkićj pod N. 180, 
domu. 


porządnie umeblowane, 
złożone z siedmiu po- 
tyleż kuchni i spiżarń, strychu 
oświetlonemi; mogące być po- 
w każdym czasie do najęcia; przy 
— Bliższa wiadomość u zawiadowcy 
(1526-83) 
e 


ANTONI CZAPLIŃSKI ZARZĄDCA, 


